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ŻJjCDIJ W WiCliU, W ldófJDI 
lłażdy zarzuf sf ajc sic obrazą. 
Dlaf cdo, że ludzie adorują sic 
albo nienawidzą, a nilff 
nic ma odwagi k o c h a ć . 

cyprian Hamil Norwid 

,\,lnm ~f.ck.<'\>lt'Z onprsnl bibl..,. n<Ho

cłową. N iem ·<lal wprnwJr1t' o k,1.,.J1e .;„;ęlei, il rn<lt'J 

o Zdmknlę-c•11 swojc-qo .t:.\'Clil , ~wolm powrocie do cł11e
ciń•lwa . " '"·'"I" b1bł1u . (lu nu• Jlaleqo, ~e" poemo

c1e prud•la\ll<'nl "' ""•paoiali JuJ.:ic._ iłle Jlolego. ie 

Ml<"k1e"lrl nop1 ni 90 cudowo~·m J<;"LJ·Lem. ~ l epow
larZillnJ·m. I'" k1„m, do Llórec10 "<;" du,-u, la . 

Bf..-Jem te•I routnttnie "P""" Tadeuna · oo 

szlolo fraqnwnk GJ,b,·\c1e Pań Iwo mieli kredy> 

ucbolę p.-zecz~ lać len purmal " ci1f o\ci jako P"" '" ·e, 
7adz1"1J1b ·>cie •i<: J"k pl knte Je l Io nupb,1ne, Jak 

wc1qgd , Jttk lrdpo)'I<"•) mil rtkcj . Jnk11 urod . Bo lek I 

Mt k1e\llnow k1 1e•l J"-k parl.vlurn mul zna 1 slu

rbac qo n.1le9 1ak mu1~k1 wldin1e. Nie mttrl„my ''ę 
pr1y łym o nozum1enle. -· „D,) Jo1d,1, bo• one prosi ·. 

[„„tna I kturn "Pnna T.,Jeuua" <pm" I ł ttki<' z_,·leln1kow1 n1emnłt fraJJ , 

z" l<nzrrn, k1t'd) „J„ \lę \\~m oJk.-.ć nec n n1.-Juprsane I prun-ć radu•<' odkrp•·c) . 

Zeb) 01e b) <' qolo,lo"'nm: je.i:el1 dokl„Jnh- pr1ecnlHc1" Ili kst g -, Io lal„o Pań.sl"o 
'''""''''}ne, 7e po)ll"lil się lftm pewn" luk„ , LloreJ M1ck1e"1n1 jako '"1eln) oarrnlor, 

znakomtl) opowiadacz 01 <" popeln1lb)-. 016z w lej <ze .Cl poc•mulu Telimena "r rw 

Tudeuszo" I b1ledk 7 kluczem do '"""Jeqo puko1u. A kuęqa I\' oaqle, nie „1aJomo 

,Jluc·i.-qo, 2nrl\ na su; od opowrnd1101n. ze TaJ„usz wróci! oo d rnm}'m ranem lak zmor

Jo„ an1, ze Z<tinqł" ubrooiu I •pó1n1l •t ę on po łowaoi•· - To Jl.1leqo, póżnie1, Tel.mena 

ma prelcn-'J" do Tadeuw• , i.e J" u" iódl I qJ). Jowi ... Juje • i ę . l:e len cbce rn; żcnac' z Zo~lą, 
"pada " " w\< 1elloić. 

Bo lul.tj b_, 111 eoo Ich nocneqo •polkoniu oapi•aoa pr.t 7 ' ( ic k iew1cza. 

PrilwdopoJobnte J<'Jo„k poeln kreślił .i'l no l'l<IAn ie prl.)'Jlt< l ół , b, , ja " ' Iem?, nie 

qonzn' 6" r.i:rrn<'J młoJde7)' · DzhlaJ JU i. JNlnak Inne rzru.J i zqonn <' 01„lolalków 

nrnloJ„1ek oleJe-'I wrol<> Lak lnl"o. A nam pozo•lttje n1 fo„ „.:, ze la "· spaniałe LdP<'"ne 

napisana <reon erol\ 1ntt 1n1kn~ l t1 bezpo" roln1e 1 01<11!) juz jej nie pnznllm\. 

\\ ' S"'o1m pr:ied.slawleom, oprócz p r.i:nrnmolet1lil Pilń•lwu leqo 1apomot.1nc>90 

ju.i: nieco Ja„nego szłacbeck i eqo .\wialn, oprócz uku7unia cnle1 ąnł.-r11 l)cl1 bar"D)'cb, 

prlnukr,,i~l~t_b podac i , praqn(' ulł- ,puk-ltt. wol~L mJło\D\ . .1 \ llłln .~/C"lłl l~n znzna czoov ~ 
zoalomileJ cenie spo" 1eJz1 J.u·k Sopll C\ . To bo" trm J l„ mnu~ ou1„·spao1aleJ oukre>

lunn po.lai" cul,-m poemnde. luprocc11lowego _ _,J„chnur~· - . \ (,. Jnk1eqo! J la m1 ł o,-c' 
•prte1I lal tlo E") z łloreu.L.6„ , Pelo , lraql<"2na. 01urZtlCil, romonl.•e:in11, n it'.•pelnioo11. 

Pneno•zun p1lil11ej nn 1łn1qi<' pokuleni" I pn•wolaoa 1akb, r.-l1<"m i n •.1l1zowaoa prL<'7 

Zo•ll," I 1„J.-u,l<t. Po.tort nalodwb <lilJ<\ ••e 1akb_,, kl.unra lego Wi{'lk1.-qo puen1al u o J.,_„ _ 

nr J Pol•n• 1 f 11" tr , ,,I„ 1„l1„ w1 IL."'J" poemulu o l1ul1k.1 (1 n .rml~· l oo\n a rh . 

Zilpr-,n1rln1 Pc.ui\llłu na 'Pf"Llak] 
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Wiem ujnala mlod:tienc• 1 z r41k Jej wypad!" 
Sukn,,., a IWOl'l od 1lrachu I cl1.iwu pobl•dlo. 

O O§OIBACJHI IPOihMA1rlT 

ZaJz1w1<1 samo hoqaclwo "pro„aJ1on)cb o>ób. Iliornc pod u„nql.' ol<' ""·''Llie 
wspomnione, n I· h I ko le, które bo,:h, krrlllo l m lmocl\OJ<-m ulaL11nc Lml.1h· 

"Jtlk lm{ geirle CZ) nnośo, klórc wlo:r ")'lępujq uzm.1•lo„1one, molnll b, "· 

clohc1y · lrb w poemaci<' Jo pl<;rdztc•1ęr1t1 : " I• m po ka ino 1lo '<' ftqur p1<'r" •zo- I co 

trnj" ' i<'j Jru9opl 1rno..,.. eh. '"'zaś ogromn)' '"'l'ół luJ1.I ""JbogMIPI je I zrÓLnl ""''"''· 

ZapPwne ma roqę Norwid: w r1<''\1 • l<·j, Je.di rl1odz1 o dwór, prH•wa/aj11 i1W<1olurntk1. 

mfandub', farecjont-,: 1, gawędztorze , cb11rnkl<'r),I)' 10<- W)l"on ".'l">LrawlonrJ" nJ
r<;bno•ci kullur slaropo lsk1ej: ille ".,.Jztil 1 P„Jkomorz) Io lud:u<· ,„no. 'Pr"' JP•I 

Tadeu•z 1 lrnglcznu· s..rlo ks1ącl1. Robak [...] 

O,ob) le Ln•l„I wspantillP zlod.1·" ttlu.1l1zm•·11nl", k.,lJ„ z n tel>, rlHI< b.1· prulol

nll" l.1 lko w1d1.111nn, lk"' nan1 " pam1o:n "" wla '• l"CJ •ul1tr „J, booicl pc„lun. 1lr0Jn. 

9c5lu," r.t7U !warzy, całej "re1zc1e l''}cb1k. . l)J., <1rl),!)CZn<'90 „,Jolnclt1 I noli 'L('flht 

lei 0Jrębno..:r1 poela rud posłu9u1<' Sit;' lecb111k.1 konlrn.lu: n.tJ<zęfr r f."j uka1Uj<' ndm 

par<1m1 posl<1cl, 1.1 nu„·el cale zbiorowo~ 1 zo.!11ly ,oblr ndw111jl'm prZ<'Cl"slawltrnc: , P"'"' 
co kaiJa z ntcb silniej ulnrnłn 1,.. nam w p••rnicri: 1er„az_, konlrnduj<' 1 Proltu}m. 

Zosia z Telimc:n , TaJeu z z Hrub1ą, Dobrz ' n<<"y z -brn ctil lilwą „ : " lnkr sp1h6b 

przectlł' slftwiono lt' poemo.l'i~ (ł"' i.l p0Lolc-n1u ~ J\1-a środowiska ~połcc20P, D•nH•l Jwo ~ta„- ,. , 
Oi\wel Jwie knrrzm}'. 

Ale I do lego •posobu nie ogrnolcz" "i;' porla "}I• Cinle. Zap<'.,.ne, w ,zlut·e 

l""' l11nu1 1 kre.<leola poslact motoa lam wskdldl daJ) pne,zkołeolo 11c; " ' lecbnt ce 

wnhcnkolow,kteJ! dokonane jut, rhoćb}· oo odleqł)cb pol„„b pl\ml<'nnidWil , ulob}clt' 

•tlukt n:y "f>rosl lt"chn1k1 p1sarsk1cj nie b,.J„, n•<' moqf.1· by<' obce kuhnrze l1lt"rMk1e1 

'fi ckte" !cza . Al" poslacl Pana Tadeu Zft 1Aw•ł11 ~<' Z•lJil ulole lej co naJwvzej <'O' nre•·o, 

ze <posobu pokaLanlll •lę : Ż) le nalomiasl "zicb on„ 7 "\'obr,1in1 poeh» 

- '-Y " '' łą zn 1e z "„o brain ł 7 f z~ t) cie real nr ~o~oqroJcz.J z.n~ , pra płer\ł0\1o tór, 

nie wloz ·Io nic w poemal? Onyw1śue ldk . Old n1e1eJneJ po,ln I s-wlano 1 l>) c' mo7,(• 

lr-.,Jnl e doszukuno ~ · w pewnym dopnlu WLorów rc.1lnJ'<'h. IIrdbtn, Gcr"-t.lL)', 

PoJkomo<Z) , Ase.rnr , Re1eol, ni" wyłącZllJft J.. ka Soplicy, 1 Io w obu formttqdcb 

ps\chiczo1·c b, zahoczenl •i! w ;,,ki<'J. 01i<'r7.<' u po>l.i c i konkrelne, znune nam at;'•crowo 

skądtoącł. Ale o•lol„„mic mlurn Io Jrobn.i . Poela ni" porlrelujf." l111l11 •obie zn lln)ch. 

nie po•luguj<' l<;' modelem, il" oąól„ I lulaJ, udJnjac· pril"<lę Juchow,1 <>poki, nit' ub1<>911 

""' o fologrnrlcznq prawd<; " ' odl"·urLro u no<'gJol\'cznego l'Z) lopoqrnft<·,negu konlrl'lu 



rzcczyw ! s lości. Akcja Pana Tad eusza nie jesl prze.slylizowanym odlworzeniem wydarzeń 
rco ln ~·rh , 11łe jesl w całości wylworem wyobraźni poely, a wplecione w nią lu i ówdzie 

surowe elemenly iycia przelworzone zoslaly od grunlu na wy:Zszy lad poel)·cki. 

T„k wl11 oin lc by ł o I z osoba m i. Za pewne, przez niejeden rys swej zewnęlrznośc 
G erwazy s pokn-..- ola ,, J<; L wa hers l olowskl m lypem slarych wiernych sług, w niejed nym 

le:Z zapożyczy ! ~l ę u rzcczp..t sl ości: podobnie Jak Maleusz MaJewskt, dziad poely ze 

slrony maik i , organizuje on za jr1zd: podobnie jak siary konfederal Ralomski ( z okolic 

Kowna) nosi .scyzoryk. I ukrywa się czas jukl.ś przed okiem władzy rosyjskiej: niemniej 

la je mnicc;> Ż,Y ci •• p oelyckiego winien on lyłko poecie, wyłącznie jemu zawdzięcza szeroką 
gamę tyclil J u h owego. przej >< le od za<ieklej mściwości do wslrzasu I przebudzenia się 
su m ienia n nroJ owPgo. Wolą poely lei • lało si<e, ze len rozległy I głęboki proces 

ps,-c1 1czny sl.1rego Kl uc znika olrzymal wykladnik wy:l:szy, nabral sensu ogólnego, 

zna m o n rep rezenlulywno.~d. I lak wła fo l e ,lesl przy osobac h poemalu wszyslkich, nade 

"npl l o za.i przy ksiedzu R obalu. "' .,zęd :de lam wid z tmy , ja k real Izm pierwszej wody 

zapennnnzy osobom, lworo m wyobrażn poe.1,- cki ej , oJ r.,.hn ość t konkrelyzm, krwlslość 
zjaw,- li zy n .ot·j, zarnzem jednak zo.slawl1> obok si e bie czy ponad .rnbą miejsce dla 

1dea lnoścl, dla symboliczno>< i, k lóre tyciu d uc howemu poslaci przydają lęższą 
socZ.''>lość idei, głębszą lrwałość nieprzemijająrego znaczeni il (. ..] 

Widać lu, jak by slrym, jak na podziw wn lk l twym psychologiem był poel11, a co 

wazoi cjsza, Jak wiele z pro~e.liOW Juchowych uznal za slosowne uwydalntć w swym 

obra zi e spraw Judzkich. (...] Zeby sprawa wyszł a jaśni ej, weźmy przykład z Innej dzie

dziny. K lót dzi sh• .i nie wie, te przedmiol wysoki: budynek CZ) góra, wyslający ponad 

mg le:, lló ra okrywa jego podnóże, wydaje si ę znacznie wyzszy. Wygrał len szczegól 

Stcn k iew lcz katąc w lu ki, h wł a.foie warunkach oblegającym Szwedom palrzeć na 

J. lasz lor j<1mogórsk 1 i ulegać złudzeniu Jdkiegoś nadprzyrodzonego jego wyraslanla. 

O lót dziwo lo ukawł p ierwszy u nas Mickiewicz poprzez oczy Hrabiego oglądającego 
rn n k lem ruiny za m ku. Al bo klót 7 mniej nawel uwu nych obserwalorów nie wie dzisiaj. 

:l:.e si n r e s zkł o , p n ;e palone przez słońce, opał izuje i lamie· promienie wschodu w lęczach 
rozma łł)·cł1 ·. Al bo. że tółly pi a.•ek w nocy przy św i elłe księżyca lnlensywnieJe w kolorze 

•wydaj<• lę "złoc1 slym·. Wiemy, bo na jedno i drugie zwrócd uwagę malarz Slanlsław 
W ll kiew icz i cbarakll"r ly r· h wrnzcń uza s adn ił. Ale zwrócd uwage wlaśnie jako na rewe

lucje obsc rwalo ro k1<' Mtcbc•„i cza, przed nim w llleralurze naszej nie nolowane. 

A lbo Inn) przy kl ad: umlejęlnością " czególni e sublelnej inlrospekcji wykazal 

sii; poeh1 _odhrn rza jq c np. wybiegi psychiczne Tel ime oy. T„ ka przecież rozmowa Sędziego 
z otą w Sw tą l yni du m <rnia Io mhlrzow,kt fechlune k poczci w"j i naiw nej z pozoru, ale 

przeclet wen ie chylr"j pro•łodu•zno>d, ~ o brolną Ja k lasie", Law•ze czu1n ą I Zi\ czepł l wą 
kobien1 przcb eglośc1ą . Nie mniej .u bielnle, " nie 6e7. bl,-.ków ł1umoru oJ sl o n lona 

7.oslal.. >l rn leq h• mil orna "nowej D rdooy. w no cnej rnzmowl e z Ta d euszem w k iędze VIII. 

N 1 · Jo·ć lego. Poda nie za.dow1tło ilę odh mrzenle.m pro .e~ó" ducbow,-.-11 mnl4'J 

w l cej pro• l n ł lnljn •cli zwycznjn h. Ze 2duml wujqc~ by lr„A la, wpro• l L pHj't 

psyc bologa wdziera si oo lei w w, 1„Jl1we Ziłkamiłrll du z , otlslunl , bd lob) lę 
powied z leć : Jem k nJe la.Joe za"·lklanla nie eJnego pn I pku. Przed~l.1" iw•zy no prz} k
ł a J , ji\k w Ju~zy Hr.i bi go poJcza u zły w zamku nn widok Jawnyrłi pamląlek 
boreszkowsk lej wyslo:wno>cl b udzi l ę poczu le urn onej durn_r rodo„ej, roinle 7.n1o:ięlos·ć 
g n iewu - uj awnHt pocla zarazem moływ lnnorodoy, ulioo.ny: 7.nwL<' mdosn ; mol) w 

wslyJl1 wy, bo malosl k owy, 1t ł e właśnie dla lego, ie osob 1slv, nie mniej dec)'duJf!cy. 

Z podo b nym wybiegiem lnsłynklu spolyk.1m} się 1 u Gerwazego. W.Lnąfolęl) 
p<>wi dz ą J „ c k <i, c:iu e oo, le Llir sowuj(' si~ w nim I wywrn('a caln ulwlerdzona 

; l ruk l u rn m 'cl wcJ uienan• lśc1, w zysłlo, rzym zyl doi<1J, cob· prz z lylc lal w rob1on)' 

u k ł a d warloścl : więce, rodzi 8 ę w nim l rozwlta 5lę po wcle włusn j lny, nmowledzn 

zbrodni. Wszn kże n ic zrod7.I lę od razu: dary nalóg odcww1łoi,1 ni(' u"'ląpl be1. oporu 

I ob ro ny [. ..]. G„r„·,~zy p n cd«-i wlcclzial Jobne, i;c ID.liZC7.qC Jlę pru".i Irle lal L.rwn„·o on 

Sop!tca b pos lępuj<" ni<' " "Z:god<ete, air w l"""' woli nlel10 zu k loln1ka któn 

umlernj c za bój y p rzebacz · ł. Przcl wnjąr Led · kr w 7.n kr w brał J fl Rębn1lo n'll :no·oi 
Sumlrnle. Niemn iej k rę l m w b1 glem 1·bc111lby przerrnd<' lę krew w I cm e Rłl 
sn m lenle J a cka. W m w l lo naw l u mlerlłjfłcemn [„.]. T ·mczu em ' iem> prze 1et 

Jobrze, ie nl wszyslko i nie wy li.lunie przez Jackowq ,,lało się winę. Tr7.('b„ b Io nie 

l„ Ju ciosńw, by kru..zy •' I • zopickl ą m:c 1 o.~· GerWllzego," z duszy Jego .wyr„·11ć glo, 

za lu, sz zery 1Jucb sk ruch (X. 863): 

Oby [m.J ly lko równie Bóg przebaczy<' rac7.yll 

O tóz wł 11 :nie le:n p roces krwzenln, krok po kruku, zn kamlenlnl<> cl psych icz

nej , 'l!nwz l ęlcj I p f n j wy b cgów, pokazał nam poela znowu « rn.lą prz<!nlkłnmsclą 
l nlro> pek~ I. A 1„k1 h lryumrów wn1 k nlęcln w ~11wde lablrynl y duny ludzktcJ 

<tnnjd uJc my w poe ma cie .<po ro. PoJ lym wzg ledem P„n Tadeusz. jako obraz zycaa "'""

nęl rznego dusz, o 1le:t pnedztł w~pól zesnycb: je$l u l worem nil w~kro · oo"·o zemym. 
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io\ol\ eo \elllol ddech zomo1l w 
. po\sk1 tpnieliśrn_y, ok .. 10 powstaliśmy z 

) pose . b sza o I . k' . 
panie 1 

• moia nie 0
. . uchome. M1c 1ew1cz 

. osze/, qg1 mer I h . 
piersi n . c iak po5 h . ie ; tłumione sz oc ame 

l sto/Q estc nien b'' 
kfrese' warzrstW0 w romienił wiesza nieco o 11cze 

. wat I to końcu. rozp . . i 
fP'8ó„10 No somrm J , . gwiazdę oświeco1qcq 1asno ca1ą 

pyc/Jot 'Y'' k fqc w ua!l h 
sfudld/Qtfc/T, .vs 01%ończylem . rzekł wreszcie - o rocoiąc się 

-; · Polsxę . S O d t h I · ~ 
/lltf.rJos' .' k t 0 w a r z y s t w u . e c n ę 1 s m y 

.; R 0 J 0 j ~), 8obol< ~tojqcych ponów maiqcych papier w ręku. ''ltloje s1g ~ 
Spo/!ZOI no uwvc. h . 1..J • "' 

ponowie to spiso/i11
• odezwał się Adam do tych dwóc panow. Ouebrol te Kodh z rął 1d 

wr z uc { ; e w ogie ń Spl on ęly 
• 

Adom !Vrni 

ZJElBf 1f JElHMJENf 

W \Vyo b rnźmJ sob ie, DroJ .i}' W1 dww c, fo Ad a m M1ckl<'wln, ntt pro.;b · prz~·la
clól , e n lu 1-1•1Slów "P .111.i Tadeusza. - ,til k o Ż<' pocma l M roJowy b.i rd zo żle si · 

w P ary!u sprzcddwn ł - poslanowd d z1clo swoje wyslaw lł w leal rzc. K si,,d , 

J e lowleckl zna l „zł w •<J s1edn1cJ pa ru hl ma ł <1 . „ lk ._, z nleduż 'l scc n k.t , md la rL rłowsk i -

len , co Io mla l zaw,,ze nasz • gu sl soph cnwsk 1" - wymal uje cl„ orek , ,, knsłlumów ani 

proj e klować, ani szyć nie hzcba bo 5Zlu b wspólczesoa. P ozosla L) ly ł ko obsada. 

- No cóż - zttg-ad 1.e branle przJ"jarlól -enluzJa lów potn A da m: Z o bsad;i nic 

widzę lrud n o,ic l. Tad eu sz7 - oczyw i śc ie Rob er l O bucbmn cz. 

- Rober t? - za krzy knęli zcbn1nl. _"\V, z '9' S o plicowie sq Jak w1.1domo 

krze pcy, o ly l l I sd01, clo tol nlerk t j erl.)' n l, w n o11k1.teb mnlf'j p l n 1. N ... parnio;<' znnlt 

poemaL - Robrrl plerws7.)" •luden l na o,-bonle? \Vy<ok1. P rzy•IOJny? Przecie ' wte z 

A d amie, że szwankuie na zdro" ' ' " · '\\-'.v k l uczone. Nie ma pra"'" :rn grac' T„deu<Za. ~„m nil' 

pamlęlas~ J„k qo o pisal •. ,;? 

- Zoslawmy na chw ilę Ta deusza. A Zornt - uśmlcch n11I si <; M 1slrz. - Oczywiś
ci e Dorolka B o uoboh„la. 

- Dorola?! "Oslanlaj!j c pi e rsi i J„b i:dzt ą s zyję?!" Prze łe z ona 1csl ma ła 
I korpu len l na! 

- No, ni e zupe lnte - próbowal oponowa ć reżyse r wlasnego pocmnlu. 

- Pierś, pól b iedy, mozn a ją za k ryć , nie co H obisz z la b..,d L.I 1 s zyją? b b„ , 

ze ,sk reśl lsz swój wla ny o pt-• poslRc l... 

Speszy ł s1-: pa n A dam I j uż z wyraźnym nł<·pokoJrm , Ich ' m g ł osem 
powted z111.f : - Te l imt·nę zagra Magda Tyszktew lc zówna ... 

· C hy ba wy b ijesz jej "d-..-.1 L by "! P1 g możesz l'"J pnede.t nama lowa ·,a ll' o 

zrobi sz z lym l zmarszczkRmi na szy i7 

- J a kl e zma rszczki na Boga? ! - zawoł a! porl.t. 

- "Tr s ią c zmarszczek na szy i· , "brak dwóc h zębów"!! - 1. lry um fem olworzy! t m u 

"Pa n a Tadeusza. na oJ powi edniej slronle. 

- Rzeczyw lScl e lak m 1 s i ę na plsalo ... - pow iedzi u ł. - P n :.vpo ml nftm sobie, 

c bodzdo ml o porlrel młc„lego Tad eu za, klóry z począl k u p l oną l Jo nl <'J "1ak rora lna 

świ eca 

- „. I ona do ni ego! - raknyknęh , - I ona do n icqo. a polem . j k m u o r bl ócll o" .. 

- ... wlafole - powl edztftl pan A da m - wl edy za u watyf 
0

l Si!jce zm arszczek 

i brnk dwóc h zębów. · 
- Taka wln>nle jesl u deb1.- Teł lm<'nn I n ie wolno ci jej upi.,:kszać. 
Próbowal się jeszcze bron i<': Te ub,.1k1 w uz<;bt c n l u mogł a mleć pr zecie.i: 

glębiej, nie na przod u „ ... - a le pow1 eJz1nl Io jut. ~l„ b nqc. . 



Był średniego wzrostu, 
wysmukłej postawy, 
cerę twarzy miał trochę bladą, 
odbijającą tym bardziej 
przy czarnym wąsie 
! takich kędziorach. 
Rysy miał regularne, 
wydatne, czoło wąskie, 
piękne, zdawało się, 
że to siedlisko owej gwiazdy 
przewodniczyć mającej 
młodszemu pokoleniu. 
W ogóle wyraz twarzy, 
w tej chwili na wpół rzewny, 

na wpół zimny. 
Jednakże to wszystko 
nie zadawalniało mnie, 
pragnęłam zobaczyć 

• oczy wieszcza, 
owe zwierciadło duszy, 
ognisko uczuc; 

te oczy 
zwróciły się niebawem 
przez otwarte podwoje 

na nas ... 
Nie wiem, 
czy połysk błyskawicy 
byłby mnie mocnleJ poruszył 
- spojrzenie wieszcza 
jakąś siłę magnetyczną 

wywarło na mnie. 
ócz tych nie zapomnę nigdy. 

Gabnela Puffke 
(na lamach "Kunerl<B Poznańskiego ' ro/.. 1865) 

• 

E: o lu:tj<>6cl poemillu lylk o Oil Io czek„! 1: nie mogla lycł1 u by lkó" mle<' qJ z1<·,; 

glęb1ej, bo Lal. glęboko n e mógl jej Tadeusz do gęby zag l ,1dać . 
- Mogfn Io hyć co najwyżej lrójklł i czwór ka. P 111lk1 j u ż o le widać - oJezwał s ic; 

nagle rzeczowo eoluzjasla-sloma loloq. 

- Cb}·ba Ze 11 proslej chłopki! Jak gębę rozedrze w .{miech u! - zakrzyknitł 
Te rajewtcl.. 

Zrobiła się cisza. f nscen ll.arj "P una T"Jeunrt • sl1>wa la się z mi nu l na ml u ulę 
coraz bard1.iej nierealna . Mi<:kicwicz leź Zlłmdll . 

J juz Im nic pow1edz1lił, ze n<> PoJkomorrego r bc1„I zapropono"a ć 
SI pu łko..,.·•kh·go, bo zapom n rnl, ŻP przeclez 

0

lypuł kowsk 1 k ocha F nrncuzów I sam 

u biera się po parpk u „. A Ged mi n, kl 6 ry miał grać "~jsklego nienawi dz i poło„·ań. 
o czym wszy cy wiedzą . Do,zr zęlnie z.1 lu mal go Ja nk iel. Miał d o lej roli - zdawało mu 

się - 1J alneqo kaody J „la . P r„wJzi"'Y z L 1lwy Zyd-karczmarz, koc hający Polskę , uciekł 
z po„·slańcami do fraorJi!I Nieslely , nie gm l na .tadoym ln . .l rumendt'. r wLeJy u ty.zal 

jeszcze c ichy gl o• swojej mu Ly Xawery 0„ybJ: A oawel gd:vbyś go naun„I grat' na I eh 
cymbała<'b, Io ską d je weźmiesz? ZyJowski e cy m bały w Piu ytu . 

Mt k1ew lcz zr ez)qnowal. Do przedslawienla nie do ,zło. 

W1elk1t ,:tkodcl, ho hyśmy wszy•cy raz na zawsze JowiedLI li się oJ samego 

m1s lrzlł A J amo, że poslude z "P ana Tadeusza• motna za gra<' - mówiąc w skró•·it• 

- 1 L pełnym uzębien iem . Byleby Joł>r.ie . Bo lyle Je•I Zo ·z -Pana Tadeusza·, i le zdolnych. 

ml ody ch d ZJewczyo w lea l rac b poi. k 1 h I ly fct sa mo Tel i men, Hrn blów i Tadeuszów. 

O Jednym lylko ol e powinni wy k onawcy łych ról za pominać , a i reżyserzy lei. 

O lym, że lo "I porl rely żywycl, ludzi :te śl icrn('go polsk1 cqo zaścianka, czyli z lych 

małych ojczyzn, kl 6re nlekl órzy - za mieszka l i od nleJawna w slollcy - nazy waj 11 

p rowincjam i. B1etln 1, .świeżo lu Lameldo„'a ol, nie wiedzą , te prawd:t1wi luclzie sr1 :ia-.•s:ie 

lrochc; śmieszni , że śmieszność je• l nlu bywu.Joq cechą nłow ie cZf'ń~l" •t. B o .śmlcuność 
jesl córką dobroci, wiary I m iłoś• I . A "P„o T„d„u n • jesl poemole m o naszy m ulraconym 

raju - "Swh,- ly m i e:t)·slym, 1ak plerw,ze kochanie· , i kon1eczn1e l rorbę śmieszny m, J"k 

my wuy•cy . 



Do improwizowania bardzo trudno było można nakłonić 
Adama czasemjednak improwizował, śpiewając przy 
bym, ale głos miał j a k k u r a .o 

" ''""" ,/ :;i /, ,( 

uti~,,,, "' '" J.„ ·</, ,,./..,t? Ni /./ di: kl'111'f/ 171ń<l'l . 

1"~ uJ,;.,.,~, ,1. ·111(1 , '11,..(;, · t. ;., „ ,1t1 

,(-,~,./ k/.11„11al„ ''""' f,/f„,/,,( """:'/' /''/,'//" 

Józef Tacza.nowski 

„ 

Geniusze! Do cholery z tj'l:li ge.niuazamil !alem ochotę powiedzieć zebranym 

- Cóż mnie to obchodzi Mickiewicz? 
Wy jesteście clla mnie liażnieJsi od iokie ·•icza, V~Y żywi. I ani ja, 

ani nikt inny, nie będzie sądzil narodu polskiego 

wedlug Mickiewicza lub Szopena, a1e we dle tego eo tu na tej 

sali się dzieje i co tu się m6· i, innylli elo. 1 , ~o e ltr61 Sobieski z ycięzyl pod 

\iied11ie111 a Szo:pen napisal Ballady W~~ n l c z y m nie przes"dl& 

<:> poziomie i i!U.turze ap6lo1eenego pana lilaj1116 iego czy Kozlowskiego. 

Gdybyście nawet byli narodem tai. ubogim w delk.ość, te na3w1~ssym 

artyet" asi:ym byl:by Tetmajer lub Konopnicka lecz gdybyście wdeli m61 ić O 
nieh ze swobodą ludzi duchowo vvolnych' 
I umiarem i trzetao4c1" ludzi dojnalych, g~b slowa wasze Obejmo\:laly 

a.oryzoni nie zaścianka lecz SvV ia ta .„ ·;i611czas nawet 
Tetmajer shlby si~ u t ulem do oh!'aly. Ale ta - jak się rzeczy mają, 

• 
S&open i 1ok.1ewiczea lu" wam tyl o do u ypuUenia VI as z e J 
mal O$ t k O YV Q ś Ci - gd i '" z D&i\,noŚcią di:1eci potr&l\&acie 

przed nosem znudzonej zagranic t;;mi polonusui po to jed;tnie, aby r.mocn1Ć 

nadwątlone poczucie wlasnej t 
, . 

war OSC1 1 doda~ sobie znaczenia .• 

Jesteście ubogim krevvnym Świata, 
kt6ry usiłuje 1.mpono\:l&Ć sobie i innyc . ~ 

Dlatego w obecnej chwili lepsza jest nawet my$ 1 
raniąca, burząca, ale szczera i możliwie najglębsza, 

ale naprawdę coś poruszająca, niż lękliwe utwierdzanie 

się ł tradycyjnym uczuciu. 

WITOLD GOłllBJłOWICZ 



T alr im. Adama Micki ewicza w Czę lochow i e 

Dyrek lo r na cze] ny i arlyslyczny - Ma rek P erep eczko 
Za lępca Jyreklora - Malgorzala Wójl'lk 

K ierownik J1Lerack1 - Roberl D oroslawskl 

Kierownik lechniczny - Slanlslaw Kulczyk 

\V program le wy ko rzy ·lano: 

- leks l AJamo. H„nuozkiewicza naplsan.•· sperjalnte pri.eJ prem i c- rą 
czeslocho„ ·sk ic-90 "P n na T11 1ł eu..sL<t " 

- FragmPn ly \V •l<;'pu Slanislaw<t P igon ia Jo -P ana TeJeusza -

A. M lckiewicza . BN. O •ol lneum -\VyJawnld„o. Wrocław- \Varw1w1t 

- Krnk6w 1994. 
- lek.I "Z~by T~llmeny- nap sa ny pr>.<'7. Adama Uan"'tkh»•' inu 

specjalnie Jo program u „ .1Jow hk.t "Ro manse i lml l„J )." w reży •e rl l 
Aulora w war•zaw ki m Tealrze Nowym 

- Fragm•rnl)· lclulów zamleszc.zonycł1 " programie "Romamów I b ... Jl a J" 

w Tea lrze Nowym „. w;trnaw1. w opral'ownnlu R"°'''' K1Jowsk 1eJ 

- duslrarjr· M1eh ... !a Jl. Andr1 01lego z 1881 rok u 

( przedruk za : A.M1ek1ewlez: P a n T„deusz. \VyJ. K-<1<1 k" I Wi edza. 

Warnawa 19 .. J 
- w ni 111. <1 ulorslwtt Mtrhala E AnJr1o!le90 z 1882 roku 

(przedruk rn: A. BaJJor. Jl. Nolunlewkz: P .rn Ta d e usz w duslracjach. 

K ra jowa A gencja \VyJ awn ln a. GJ ... ńsk 1984). 
- folo9r .1ha Adama lł a n uszklcwl('za - A nJ n:ej \\t eml ckl 

ReJakCJn programu - Rob rl Ooro•lawskl 
Opr<t<owllnle grnflu.ne I proj„kl okl„Jk1 - Ju,łyna SzklM '-) b 
Sl.lnJ I Jruk - Ag„ncja w,.Jawnlmt KALIGRAF, Gl1w1r.-

~ 
Bank Sląski 

„ 
Oficjalny Sponsor 

„ 




